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K s m j o i m i e  biuro c l e t m U ń  
Inż. St. Z U K E R  A

T E L E G R A M Y .
S ejm  o Gdańsku

WARSZAWA, 29.'W czoraj o godzinie '10 j-a 
llo zebrała się podkomisja sejmowa sejmowej jko 
m isji 'spraw zagranicznych w celu uzgodnienia 
wniosków o stosunkach polsko-gdańskich. Pod* 
komisja do porozumienia nie doszła. Z  'tego po­
wodu są dwa wnioski. Jeden obejm uje wszystkie 
ugrupowania sejmowe, z w yjątkiem  B.P.S., a « ru  
gi jest wnioskiem P.P.S. , . .

W niosek większości brzmi, jak następuje:
Sejm stwierdza, że źródłem  i podstawą pol­

skich praw do wolnegjo (miasta ’jest T rak ta t W er­
salski. Rząd wolnego miasta, przeciwstawiając 
się Traktatow i W ersalskiemu, umowie warszaw­
skiej i konwencji piajyskiej, (zmierza stale id<i 
zwężania praw, przyznanych Polsce, w traktacie 
Wersalskim. Władze gdańskie, wbrew -Traktatowi 
W ersalskiemu, w ysuwając obecnie pojęcie suwe­
renności wolnego miasta, s ta ra ją  się dostosować 
do tego stan rzeczywisty i jw! ten spjosób usunąć* 
prawa, przyznane Polsce przez T rak ta t W ersal­
ski. Stan tak i jest podkopywaniem Traktatu W er- 
SalskiegoT podważaniem podstaw  pokoju, których1 
Polska nie chce naruszać i których będzie b ro ­
niła.

Sejm wzywa rząd do przeprowadzenia wła­
ściwego stanu rzeczy w  całokształcje spraw gdań­
skich i zapewnia Polsce dostęp do (morza przez: 
Gdańsk. i

P r o p o z y c je  n ie m ie ck ie  o  pokoju  p ow ­
sz ec h n y m

i EONDYN, 29, (Pat.) W  związku z osta­
tn ią w ym ianą not między aliantam i i (Niemcami 
Tim es pisze: Wszyscy pragniemy aby stan  nie­
pewności nareszcie ustał. Sprawozdanie komisji 
kontrolnej, na którem  opiera się [argument prze­
dłużenia okupacji strefy kolońskiej m usi być iwy 
pracowany z najw iększą starannością i sum ien­
nością. W  intersie pokój u i JJuropy pp in ja  pu­
bliczna m usi być dokładnie poinformowana o tej

PI wykonuje wszelkie instalacje na siłę i światło 
! w zakres elektrotechniki wchodzące.
? Wykonanie solidne z pierwszorzędnych 
I materjałów. Ceny kon k u ren cyjn e.

Biuro: Kościuszki 13, w fabr. sukces. Ą  J. D. Maisnera, tel. 74.
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tak ważnej sprawie. -Koła polityczne F rancji - 
przypisują bardzo m ałe znaczenie propozycji do­
tyczącej paktu gwarancyjnego francusko-niemie* 
kiego, która pojawiła się w! organie partji centro 
wej Germąnja. N iem cy. pisze dalej Times, dały  
do zrozumienia, iż gotowe są do zaw arcia paktu 
Bezpieczeństwa, dotyzcącego granic zachodnich 
vRzeszy, ale nie mówią nic o granicy wschodniej. 
Propozycje Germanji również nie poruszają kwe 
stji granicy wschodniej. Rząd francuski nie m oże 
przyjąć propozycji, któraby. nie uznaw ała granic 
z Polską. Propozycje Niemiec aby pakt gw aran­
cyjny został zawarty tylko m iędzy F ran c ją  
a  Niemcami iiie może wzbudzić zaufania patrjo 
tycznych 'Francuzów. Ostatecznie niem a żadnego 
powodu spieszyć się z załatwieniem kWestji bez­
pieczeństwa, ponieważ pokój na zachodzie E u ­
ropy na najbliższe lata nie jest zagrożony. Kwe- 
stja bezpieczeństwa granic wschodnich i zacho­
dnich musi' być rozpatrzoną dokładnie. »

K rw aw e w ie o e  w  Ju g o sła w ji
'ZAGRZEB., 29. Z  Białogrodu nadchodzą prze 

rażające wiadomości o terrorze, jaki wywierają 
centraliści serbscy na opozycji zarówno serbskiej, 
jak  chorwackiej. W niedzielę odbyły się w  wielu 
miejscowościach wiece wyborcze. Prawie wszę­
dzie, gdzie stanęli kandydaci demokralyzcni iserbi 
bscy, uzbrojone bandy nacjonalistów: napadały 
na nich i wśród strzałów  zmuszafy do przerwa­
nia obrad. Kilkadziesiąt osób rannych. W m iej­
scowości Gacko kandydat demokratyczny, został 
zamordowany. Nazywał się on Peho, pozostawił 
żonę i., czworo, dzieci. ,

A ngljs, dom inja I pakt
IJONDYiN, 29. Porozumienie centralnego rzą 

du  angielskiego z dominjami w ^prawie proto- 
kułu genewskiego polegać będzie na om ówieniu 
następujących kwestyj: rewizja protokułu gene­
wskiego oraz sprawa użycia floty angielskiej dla 
celów) sankcji, traktat gwarancyjny ,w m yśl pro­
jektu lorda Cecila, pakt m ocarstw  (zachodnich i 
ztbezpiećzcnie F rancji na skrzydle przez źągwa- 
mntowanie Bezpieczeństwa Belgji.

W yspa zap ad ła  s ię  c a ła
PARYŻ, 29. Nadchodzą bliższe szczegóły o  

sygnalizowanej wczoraj katastrofie P o rt Aleksan 
der, kolo Angoli. Wyspa ta, zamieszkała przez* 
Portugalczyków, nawiedzona została trzęsieniem  
ziemi; lak gwałtownem, że zapadła się cała pod 
morze. Wszystkich mieszkańców pochłonęły fale. 
Katastrofa ta dała powód do pierwszych wiado* 
niośei, że Angola również została zalana m orzem

Dynam it w  ulu
75WOW, 29. Dzięki ciekawości jednego z 

wieśniaków, pod Kołomyją policja w ykryła  n a­
bój dynamitowy, umieszczony w jednej z pasiek 
W łościjanin ten chciał zajrzeć do ula, aby zoba­
czyć, czy, skutkiem ciepła pszezjoły pie zaczęły! 
się już. roić. NfatraTił ha  idynamit, Iwagi 10 kilo­
gramów^ Śledztwo przeprowadzone w tej spraw ie 
stwierdziło, że iii ten by ł własnością niejakiego 
Stefaniuka, który, twierdzi, że n ic  nic w iedział 
o dynamicie, złożonym w  ulu. f

K rw aw e s ta r c ia  w  B erlin ie
Bł.RGIN, 29 W czoraj przyszło tu do<krwa- 

wych starć pomiędzy członkami organizacji 
Schwiarz-rot-gold (socjalistam i) a komunistami^ 
którzy uzbroiwszy się uprzednio, rozpoczęli zu­
pełnie niespodziewanie napadać na ifdących od ­
działam i socjalistów. W alka łrw ała kilka godzin 
! zakończyła się zwycięstwem przeważających 
liczebnie komunistów. P iętnastu socjalistów zo 
stało ciężko poturbow anych i ranhych. PószwaiM 
kowanych trzeba było odstawić do lazaretu. ,

Dżum a w  T u rk iesta n ie
MOSKWA', 29. Do Turkiestanu udały śle dwa 

oddziały lckarsko-sanitarne do walki ż dżumą! 
grasującą po wsiach na drodze (dróg karaw ano­
wych. Dolychczas zanotowano 800 wypadków- 
dżumy płucnej ze śmiertelnym wynikiem. W śród 
zmarłych' przeważającą i/ość stanowią krasno­
armiejcy, pełniący służbę ochronną w  tych m ie j­
scowościach'. Ą

H uragan
OSEO, 29 Huragan jaki panował w tych  

dniach w. północnej i zachodniej (części NorwegjJ 
m ia ł miejscam i charakter cyklonu.

Tuk np. około 10 tysięcy dużych drzew, zo 
stało wyrwanych z korzeniami. Przeszło 600- 
mi( sżkańców znalazło się bez, dachu nad  głową. 
Straty obliczają na dziesiątki m iljonów  koron.

L isty  K rassln a
BIAEOGROD, 29. (P a t)  Rząd ogłosił 

w prasie 'listy Krassina adresowane do Radicza 
Łoganowskiego. przedstawicieli sowieckich w Wie 
dniu zawierające wezwanie międzynarodówki s 
chłopskiej do chłopów bałkańskich o rozpoczęcie 
akcji rewolucyjnej i utworzenie wspólnego fron tu  
międ zyba ł ty ckiego. :

K rw aw y napad konnych d y w er sa n tó w
WIDNO 29. W czoraj dnia 27 ban. trzech 

konnych bolszewików napadło na odcinku gra­
nicznym niedaleko Hoszczy w: województwie wo 
łyńskim  pow. Równieńskiego n a  posterunek kor 
pusu ochrony pogranicza. B andyci oddali w  kie­
runku placówki naszej szereg .strzałów poczerni 
zbiegli. W' rezultacie tego nieoczekiwanego na­
padu stojący na posterunku st. szeregowiec Kon­
stanty Tom ak otrzym ał ciężką ranę tw jew ę ram io 
Rannego ze strzaskaną ręką przewieziono do- 
szpitala. - r f ~ i  j
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S a l a  Rz e mi e ś l .  C h r z e ś e j a n . Poniedziałek, dnia 2 lutego rb.
Jaden g o śc in n y  w y stą p  A r ty stó w  W a rssa w sk lo h . Udział biorą:

Art. Teatr. Miejskich, najznako­
mity adtwórca typów charakte­

rystycznych.

B o i s k a  N i o t a
b. Primadonna Teatru Nowości 

w Warszawie.

W i n d h e i m  M a r e k
T r u b a d u r  

W a r s z a w y .

Wi l a mo ws k a  f lanka
Balleryna Teatru Wielkiego 

w Warszawie.

2  luty dniem  praoy
WARSZAWA, 29. ’(Pat-) W obec licznych za 

py tań  Min. W yznań Rei. i Ośw. Publ. .wyjaśnia 
że w dn iach  2 luteg-o i *25 m arca  1925 r. pdbyw ać 
się w inny norm alnie nauk i szkolne p ra z  prace 
sv biurach, k u ra to rjó w  i podległych urzędów .

Z iem ia d is  żyd ów
MOSKWA, 29. (P at.) W  okręgu chersońskim  

'na U krainie dokonano  jpodziału 9000 dziesięcin 
ziem i przeznaczonej d la żydów  pragnących zająć 
się upraw ą roli. Ludow y kom isarz rolnictw a re ­
publiki krymskiej przeznaczył 1200 dziesięciu zie 
tn : dla żydow skich osadników . . .

T sjem n io ze  a la rm y  i p o ża ry  z a  k o rd o ­
nem  so w ieo k im

WAKbZAWA, 29. W osiatnich c/asach po stronie 
bolszewickiej na południowym odcinku pogranicza poi- 
sko.rosyjskiego zaarzają się coraz częściej .tajemnicze 
pożary, poaczas jdorycli słyszane są pdgłosy w alki. Oneg- 
d;.j spłonęła wit-s Alisakowłca. ńisiczany oraz miejscowość 
w okolicy Annopola. Są to miejscowości stałego postoju 
rosyjskich band dywersyjnych. .Wczoraj zaś spłonęła  
v ie s  utaw ka oiaz Wielka Sknyć. Od osób prywatnych 
z za kordonu rosyjskiego dowiadujemy się, że Dożary te 
szerzone są przez żywioły kotrrewolucyjne. Nagromadzę 
ne na terenach tych rosyjskie bandy dywersyjne, przezna. 
czone do walki przeciw Rolsce, 'buntują znaczną ilość 
członków tych band przyłącza się ,do akcji powstańczej.

Z Rady Miejskiej.
•W poniedziałek 26 bot. odbyło  się 27-m 

posiedzeuie Rady M iejskiej, które p godziu i ■ ;7 
m . 55 otw orzył przew odniczący prof. (M ichalski 
w  obecności o siem nastu  radnych, pozostali rad n i 
przyby ii w czasie posiedzenia.

Nia posiedzeniu n ie by li obecn i pp. radni Cie­
ślak, Lławidczyński, Kijew ki, Solni k i Strzyże­
wski w  zyscy usprawiedliwieni.

Pm odczytaniu  przez rad . N ow ackiego pro- 
toku łu  z poprsedniego posiedzenia i zatw ierdze­
n iu  lakowego przystąpiono do p ierw  zego punk tu  
porządku dziennego t. j d,o w yboru  (trzech de­
legatów  na ogólne Zebranie Zw iązku M iast, ima­
jące się odbyć w W arszaw ie 22—24 m arca  rb . v

Bo krótkiej dyskusji zostali w ybrani pp. n*a 
dn i B ukow iński, Kwiatkowski i D ancyger jako  
przedstaw iciele R ady  M iejskiej 1 p. JPrezydettt 
{Szarras jako  przedstaw iciel M agistratu, jako za­
stępców w ybrano pp. Poradovyskiego, D ąbrow skie 
gin i. W ieruszewskiego.

* Przechodząc do następnego punktu  porządku  
dzieenuego t j .  do .ogólnej dyskusji m ad  prelim i- 
narzem  budżetow ym  n a  ro k  1925 pierw»zy za­
biera glos p. B ukow iński k tó ry  zaznacza że je - 
dnem  z najw iększych  błędów , zdaniem  trójki, 
je st b rak  oszczędności, nadm ierne  w ydatk i -na 
peusje pracowników . W szędzie dzieje się to, lak 
w rządzie jak  i w sam orządzie, fnówi pan  B u­
kow iński, żc popieramy n ierób  two, w Kaliszu * 
również, m a jąc  długoletnie dośw iad  zenie, ja nl'? 
byłbym  w stanie zatrudnię tej .arjnji urzędu',cz j 
licz jest uydzicja, że kw estję tą  rząd w krótkim  
czasie załatw i i przeprow adzi red u k c ję  w. samo* 
rządaeh

Jedna potowa tego zadan ia  będzie już zrea­
lizow aną, a m ianow icie przez przystosow anie plac 
urzędników  kom unalnych do płac urz (laików - 
państw ow ych i już dziś należy pomyśleć, aby dla 
tych co będą z redukow ali obm yśleć źródło  p ra­
cy (•?).

K ody weszliśm y na drogę prawidłowego b u  
dżetu  m usim y również w ejść i p a  d rogę prawi­
dłow ego w ykonania budżetu.

W  prelim inarzu są  rzucone pro jek ty  rożnych  
inw estycji. Należy pom yśleć o podniesieniu 'je­
dnego lub  dw óch przedm ieść do (racjonalnego źv{ 
nia. Należy zw racać uwagę, na odbudowę n ie 
tylko w  m ieście ale i vjta  przedjmieściach.

W  dziedzin e podatkow ej podatek ładunko­
wy jest zbyt w ysoki i tmożrfa go zniżyć po prze- 
o r.w adzeu iu  redakcji.

O płaty m iejskie powinny być lak u r.g  do 
w ane aby się term iny różnych  lopłat n ie  zbiegały

Proponujem y skasow anie wezwań pod lk.»- 
w ych, poniew aż są niewygodne i należy usta lić  
term  Tny podatkow e obow iązu jąc , n a  cały rok.

Rozpoczynając om aw ianie b  d etu od urzę 
tlników  p. Bukow iński kończy na  urzędnika clę 
uwtażając, żc m a ją  za dużo w ygód, j?dyż widzi

się codziennie parę. koni przed Magi tra łem  , joo 
za w iele kosztuje i urzędnicy |w opraw ach m ie j­
skich mogliby jeździć dorożkam i a nie m iej kituj 
końm i.

'Następny z kolei m ów ca radny Chlebosz 
ośw iadcza, że budżet referow any przez p an a’P re  
zydeuta m am y nadzieję, iż będzie należycie ;wy- 
konm y.gdyż dotychczas w idzieliśm y w zystkie 
uchw ały  R ady były  należycie honorow ane i iktub 
hasz (dw ójki) będzie głosow ał za budżetem . t 

P ragnę zw rócić n a  jedno uwagę. P  P rezy­
dent pow iedział o podniesieniu ceny na igaz i 
elektryczność, aby podnieść dochód; my jednak 
uw ażam y , że nie należy  podw yższać cen, a dla 
przysporzenia dochodu należy podnieść technikę 
i rozbudow ać gazow nię i elektrow nię. N ależy u- 
dostępnić przem ysłowi ko rzystan ia  z siły p rąd u  
a przez to w łaśnie ceny o bn iżą  s i ę . . f

N ależy przeprowadzić un ifikację  adm in istra  
cji l.j. aby nie było  ©dzielnej ladm inis'racii ga­
zow ni i oddzielnej adm iy istracji e lektrow ni.

My również nie stoim y na stanów  sku gospo 
danct rabunkow ej, to je d n a k /n ie  tmjOżeiniy Iza- 
prowadzić oszczędności kosztem  urzędników . 
R edukcja już jest zrobiona co $vldać z budżetu i 
ta  oszczędność jest. \

Panow ie z prawicy są zadowoleni, że c i co 
pobierali głodowe pensje, na  iskutek ustaw y p o ­
w rócą do głodow ych pensji, lecz trz e b i pom yśleć 
aby um ysł m zędnika n ie 'był pochłonięte  tros-i 
kam i dom ow i m i w tedy jakość pracy pójdzie Ina 
plus, a nie na  m inus. Nie Imamy gw arancji czy 
po zajęciu takiego stanow iska jak prawicy, Inaj- 
lepsze siły urzędnicze n ie  opuszczą M agistratu , a 
w tedy m usim y angażow ać znów analfabetów.

Oszczędność w inna być prow adzona uf* w 
tym kierunku, jak m ów i praw ica, a przez podn ie­
sienie w ydajności przedsiębiorstw  m iejskich ,« 
przez przyłączenie praedinileśc do (miasta, co fwply 
nie n a  zm niejszenie stopy podatkow ej. 1

Należy, abv M agistrat postarał się O poży­
czki d ług  'term inow e naf rozbudow ę lćinweslyceje 
aby  już na w iosnę m ożna było rzesze bezrobo t­
nych  zatrudnić, należy na jp ie rw  przystąp ić do 
brukow ania ulic, u rządzan ia  cm entarza. Z astrze­
gając sobie glos przy Szczegółowej dyskusji, bę­
dziem y glosow ać za budżetem .. i

Przedstaw iciel N.P.R. p. K alinow ski ośw ia­
dcza, że s tud ju jąc  budżet na  rok (bieżący m a się 
w rażenie zam ierzeniach M agistratu jakie m ają  
być poczynanie, a  to W łaśnie je s t  .dowodem po­
suw ania się naprzód. 1

C hcielibyśm y zwrócić uw agę na n iek tó re  nie 
norm alności, jak  naprzyk ład  au tonom ja Gazo­
wni E lektrow ni co sprowadza różne trudności. 
Byłoby porządan m aby  adm in istracja  tych  przed 
sfęblor tw b y ła  połączona, na to m iast techniczne 
kierow nictw o m usi b yć  oddzielne.

N ależy pom yśleć o odbudow fe gazowm  po­
dług now oczesnych w ym agań techniki, ale to  
pochłonie w ielką sum ę pieniędzy, a bez pożyczki 
nie da się to uskutecznić, najpierw  w ięc stopnio­
wo przy zam ianie re to r  należy  zastosow ać now ą 
techniko.

Zaznaczyć należy, że elektrow nia orzy przyj 
m o woni u insta lacji obciąża kosztam i k lj in ta  za 
m iast koszlam i tymi obciążyć biuro instalacyjne, 
pożądaneni w ięc jest a b . M agistrat w ejrzał w ł ;  
sprawę i usunął niespraw iedliwość.

W  budżecie w idzim y zbyt n ik łą  sum*.* na 
reperacje studni, w  szpitalach b rak  cen tralnej 
sygnalizacji -co się szczególniej odb ija  m  nocy. 
\V oddziale, graźlicznym  należy skasow ać gazo­
we ośw ietlenie, a zaprowadzić elektryczne, nale­
żałoby w ybudow ać barak  zimowy na W olicy d la  
gruźliczim  chorvch.

Brak w budżecie pozycji na ukrócenie rże-
bractw a.

P. Prezydent wspom niał, że kredy  y n a  b u ­
dów a sa niepewne, a jednak im udiny dążyć aby 
usunąć bezrobocie a usunąć będziem y mogli je­
dynie prze/, rozbudow ę i byłoby pożądaneni, laby; 
Magistrat postara ł się o pożyczkę^ am erykańską 
m  ro z b u d o w o  m iasta, k tó ra  przyniesie ogromne, 
korzyści. 'Za budżetem  tym  głosow ać będziem y, 
gdvż jesteśm y tego zdaltha, że p. Prezyd n t zro ­
bił w szy  tko, co  tylko mógł.

1 W  im ieniu radnych  żydów klub 6 zab ie ­
ra głos rad . D aivyger, k tóry  -zaznacza, iż z b u ­
dzi tu  w idzim y, że M agistrat dąż , d i  łych sa-’ 
mvc.h zam ierzeń co zwykle, na co przeznacza 
1.100 000 /.i. i Ma ten  {cel bierze z podatków  80(li 
tvs. zł., a w dzisiejszych czjasach p ie  m am y pe­
wności, czy uda się w ycisnąć wszystko z p ła tn i­

ka, chcąc  jednak  dążyć do  tego aby budżet ten 
by ł w ykonany należy postaw ić ,w .dziale nadzwy 
czajnym  inne fundusze. In ń e  m iasta  w iem y, i- 
że uzyskały pożyczkę zagraniczną i n asz  M agi­
strat m usi na tę drogę w ejść, gdyż pożyczka b ę ­
dzie m iała decydujący wpływ na" w ykonanie (bu­
dżetu. I'oż.\ c /k a  um ożliw i zatrudnienie bezrobot­
nych , odbudow ę i w ielę innych rzeczy i  dzięki 
tym  funduszom  pozycja podatkow a będzie m niej 
iiluzoryc/ną ale praw dziw a.
, , M uszę stwierdzić, że ludność z podatków  
jest nie zadow olona i narzeka, gdyż nic wszyscy) 
jednakow o są  traktow ani.

‘Z m ajątków  m iejsk ich  wpływy n ie  m ogą 
być w iększe, ale w ydatk i są niewspółm ierne S 
IMtagistrat m usi dążyć aby ,te w ydatk i obniżyć.

‘Zwrócę uwagę, że budżet ten n ie stanow i 
zadośćuczynienia w ym aganiom  radnych żyd vr, 
^szczególnie w dziale szjkólnictwa, gdzie jes ityt- 
ko jedna szkoła pow szechna, M agistral nie o t w ie 
ra now ych szkół i społeczeństw^* żydowskie imusi! 
sam o otw ierać szkoły po wszech n ■ i z tych po- 
•wodów radni żydowscy w yrażają niezadow olenie.

W dziale opieki społecznej to sam o się dzie 
je, są insty tucje  dobroczynne żydow skie, k tó re  
nie znać . nj ■.(. w  b td ieric ,T m yśm y  n ie  osiągnę 
li najdrobniejszej części tego, co pow inniśm y, 
m usi być sprawiedliwość, ,aby i te [instytucje, zna 
la n y  sw oje uw zględnienie. '

'Panom  się zdaje, że suma 9,000 żł. przezna 
c-zoua na  subsydja dla nas jes! (doslatecżną, m y 
uwlażamy przeciwnie, i w tym  k ie runku  będzie1̂ 
nijr żądać pow ażnej korektury  i o d  uwzpf dnie­
n ia tych żądań uw zględniam y stanow isko n a ­
sze do budżetu. : f ,♦*

Rad. E delstein  jako przed taw iciel 'Poale- 
Sjon jest całkow icie niezadow olony z budżetu i 
wszystko krytykuje. P roponu je  jedne podatki— 
skreślić (od alkoholu), inne podatki .uważa (za 
m ale, jak luksusow y. <

W dziale rozchodów staw i i wnlo ek o  skrę 
śle ule p zyci; n a  policję i iuja o trzym anie aresztu  
(sum a na policję je  1 w yznaczona prze/ rząd ). 
Żąda w staw ienia oozycji na  urządzenie p iekarni 
choć pozycja la jesi (um ieszczona w budżecie 
(w idocznie p. E delsU in  budżetu  n ie czy ta ł albo. 
też po łebkach  przejrzał).

W  swadzie oratorskiej żąda opodalkow an a 
rtajb lcaniejszych klas (?) na ęcele opieki spo­
łecznej. W zakończeniu żąda przyjęcia jednego 
urzędnika żyda (?) do d z ia łu  m eldunkow ego, 
oświadcza, że glosow ać) będzie .przeciwko b u ­
dżetowi (i bez tego zapew nienia .wszyscy o l un 
wiedzieli).

Ite jen t B ruśnicki 'odpiera zarzifty rad. B u­
kowińskiego popiera wnioski o  pożyczkę zagra­
n iczną i o zcentralizow anie G azowni i E lek tro  
w ni. ■'' *

Co do szkolnictw a żydow skiego to uspafr i ja  
rad. D ancyger a że od nowego roku  szkolnego^ 
ta kw eslja da  się pom yślnie załatw ić, \v zakoń­
czeniu dodaje, iż polskie szkoły pryw atne za<4 
nych subsydjów  nie otrzym uje. ' ^

Dr. K oszul ki stw ierdza, że poniew aż to  j  st 
pierwszy rok  w k tórym  gospodarstw o państw o­
we i' m iejskie idzie na no rm alne tory i rzecz 
prosta nic m ożna staw iać daleko idących żądań 
i dopiero w roku  przyszłym  m ając  p rzed  sobą 
orlft w iędnie porów nanie m ożna stawiać o d p o ­
w iednie w nioski.

Dziś idzie o udostępnienie 'do z< roki go u- 
żytku publicznego takich urządzeń jak gazow nia 
i  elektrow nia. , ,

N ie należy zapom inać o tak ich  d za lac łi, i jak 
szkolnictwo, opieka społeczna i zdrowo' nośc i 
l należy je rozwijać.

W  roku bież. w ydatek  na szkolnictwo jest 
w iększy niż w roku ubiegłym  p le  i tu  nale/.y d ą  
żyć ‘jeszcze do rozwoju. Pocieszlającym fak tem  
u!r/.vmyw.anie szkoły dokształcającej lec / i ' lo  
n ile'żv posunąć naprzód.

Drugim działem  jest opieka społeczna n a  
k tórą idzie około 24 proc., lecz wiemy, żc te n  
dział je s t niedostateczny, trzecim d d a łe m  jest 
zdrow otność i n a  len dział m iasto  w ydaje  zbyt 
mato

W  zakończeniu w skazuje rów nież na ścią­
gnięcie do m iasta nożyczki zagranicznej.

Radny nadrab ia  Kioszyc przem aw ia w obro 
n-o i ryw atnych szkół żydow skich, które no o t wic 
rało społeczeństw o żydow skie i żąda dla nichf 
pomocy od m iasta uw ażając, żc cię. to  m orału  e 'i 
spraw iedliw ie żydom  należy. v • i  - •
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feod. Pawlikowski oświadcza, iż rozpatrzy* 
fvtszy. buflżel i  wyśluęfiawszy pewną dość prze? 
m ów ień inusi zająć w  falieniu ;klujb|u 3T» $w»« 
'jem pewne stanowisko. ( - i i  f.

Pop/trąjąc wywody p. Bukowińskiego mówi 
Iż Magistrat powinien dążyć do Racjonalnego ob­
sadzenia stanowisk i w ynagrodzeń* pracowni# 
!ków. Jeżeli występujemy z.oszczędnością to nie 
dla tego, aby robić głodowe pensje i p ic wystę­
powalibyśmy, przeciwko tym *qo się w p iątej czy, 
czwarte j kalegorji, a przeciwko tyim ICO są w pien, 
jwszej kategorji, tu idzie o rozsądne i  ;,od iw e 
traktow anie pracowników. Jest przeciwny poży­
czkom, gdyż uważa ze pożyczki zaciąga bankrut.

Atakuje przemówienie Prezydenta co do bez 
pieczeń stw a na krańcach miasta.

Jest przeciwny budowie piekarni, uważając 
że należy to przekazać (inicjatywie pryw atnej. 
O dpow iadając radnym żydowskim dowodzi, że 
żydzi są uprzywilejowani, mówiąc że n ie  m ogą 
korzystać, a czy wszystkie dzieci polskie korzy­
stają  ze sokoły. Ł

Żydzi w m iastach są najsilniejszym  ef m en 
tem  finansowym, a  jeżeli idzie jo jproletarjat to 
żydzi nie stanow ią tego pnoletarjatu, a tylko jest 

^jroietarjal polski. '  i •
Jeżeli mamy przytułki to jdla tego, że mamy. 

(bezrobotny proletarjat, k tóry  wystaje pod Mu- 
giśtrattm . lecz żyda tam nie zobaczymy no jest 
nierównomierny* stosunek zamożności,,' a jeżeli 
w am  tutaj żle, to -dlaczego jadąc do Palestyny 
wracacie nazad, no bo wam W "Polsce dobrze.

W  dziale opieki społecznej uważa, że pow in­
ny być jaknajwcześniej uruchomione ‘kuchnie 
.ruchome.

Następnie atakuje rad. Ed<l teina nazywając 
jego oizr mówienie an ti pań siwo wy tn l uważa że 
d o  takich przemówień prezydjum nie pow inno kio 
puścić. Zakończa przemówienie pod adresem d-a 
żliwości pewnych panów adnych naznaczając, 
Iż n; szem zadaniem jest ( !) wyrzucenie polityki 
7. Rady miejskiej, a przejścia do racjonalnej go 
spodarki (słuszna uwaga).

R-ezydjmu wyjaśnia, Iż W! przemówieniu E- 
delsiehia nie dopatrzono ię ant państwowości.

Rad. Kalinowski w yjaśnia stosunek adm i- 
l r s  racj, obecnej do czasów przedwojennych no 
rów nając ją do przedsiębiorstw handlowych. Na 
stepuic zwraca uwag • na nie jednali, ą architekto­
niczną budowę miasta i uważa, że powinna być 
powołana komisja, któraby baczyła za estetycz­
nym w ygląd.m  miasta, w zakończenia polemizu­
je z rad. f ’awlikowskim ,oo do znazcenia pożyczki 
zagranicznej.

Rad. Gluuternik .krytykuje oświetlenie, tro- 
tu&ry r  b ruk i w, dzielnicach' żydowskich, żąttn 
szkół żydowskich z językiem wykładowym >iy- 
d iw skirn  i żąda w każdym (dziale Magi tra 'u  je­
dne-go urzędnika żyda (chce więcej niż Edelstein)

Rad. Edclstein zabierając głos w sprawie io- 
sobistej żąda aby rad. Pawlikowski cofnął pod 
jego adresem zarzut (głos pośród radnych: jaki 
będzie chciał), w przeciwnym razie żąda satys­
fakcji, na co rad. Pawlikowski ,zc śmiechem za­
pytuje czy in  boksy, pięści, rewolwery jednem 
słowem na co chce.

Rad. mec Engelharcdt reasum ując wywody 
tnówców stwierdza, że jeżeli idzie io oszczędność 
to należy ją przeprowadzić, lecz nie kosztem ob­
niżenia pensji i redukcji, a sposobem lepszego 
podziału pracy, odpowiada poszczególnym ra d ­
nym  popiera dezyderatu rad. Bukowińskiego co 
do wprowadzenia term inu podatkowego, a na^tę 
pnie zbija zarzuty przeciwne pożyczkom.
** ’Żydom zaś oznajmia, że preliminarz został 
ułożony wcześniej niż żądania żydów  zostały 
skrystalizowane lecz uważa że m ożna jeszcze 
przychylnie to załatwić.

Prezydent Szarras odpiera zarzuiy wysokich 
kosztów adm inistracji i dla przykładu odczytuje 
odpowiednią pozycję z budżetu m iasta W ło­
cławka, adzie na adm inistrację idzie daleko w ię­
cej. Reorganizacja b iu ra  już jest przeprowadzo­
na, następnie dając wyjaśnienia poszczególnym 
mówcom zaznacza dla czego kierownicy m ają  
dodatek t.j. tlia tego że są oni tem mózgiem a 
reszta pracowników 'wykonawcami.

•Zwraca uwagę żydów, że szkoły powszechne 
su dla wszystkich, ale utarły  się już poglądy, że 
■żydzi 'wolą aby ich dzieci uczyły się osobno |  
polskie osobno, ja zaś jestem zdania ,żc tej od- 

iębnóśći nic powinno być.
Cc do pożyczki to już zaprojektowano po­

siedzenie specjalnej komisji, która bv się wypo­
wiedziała jak należy użyć fundusze zagranicznej 
po*vczki t.j. jakie inwestycje i jw jakim zakresie 
.przeprowadzić a w zakończeniu oświadcza, że 
przez cały czas odkąd ma ziaszczvt pracować (W 
Magistracie żadna pożyczka nie była użyta na 
wypłatę pensji, czego niektórzy radni się oba­
wiają. . . . .

Na tem przewodniczący o godzinie 1. aw.
10 zamknął ogólną dyskusję budżetową, komu­
nikując jednocześnie że szczegółowa dyskusja 
rozpocznie się w czwartek 29 b.m. ■ B.S.

Komitet poszkodowanjeb.
Wt ub, poniedziałek Komitet poszkodowanych odbył 

zebranie, w lokaiu p. Ciesielskiego ul. browarna Nr. 3, 
na które przybyli pp. 5. Ciesielski, D. Szurek, R. Stilter, 
R. Kozłowski, J. Wiśniewski, Z. Nagórski, A. Handke, 
U. Schmidt, W. Kwiatkowski, M. tewenjlial, K. Masło, 
l S. Zawartka

Zebranie rozpoczęto o godzinie 8-ej .wiecz, na kiórem 
przewodniczył wice-ppezes Komitetu p, Ciesielski.

Po krótkiej dyskusji w sprawach będącvch na porząd 
ku dziennym zebrania, uchwalono ogłosić co następuje.*

1) według uchwały niedzielnego wiecu, -prosimy Sto­
warzyszenia miejscowe o charakterze Drzemysłowym, 
handlowym, rzemieślniczym, robotniczym, lokatorów, 
właśc. nieruchomości i inteligencji pracującej, o ile sobie 
życzy mieć swego delegata w Komitecie, nadesłać listow­
ne zawiadomienie z wymienieniem nazwisk®, i adresu dele 
gata, który wejdzie w skład członków Komitetu.

Nadmieńmy, że w Komitecie reprezentują j u ż 
l rezydent [miasta p. M. Szarras, pp. Bzowski, Ciesielski, 
Nagórski, Handke, Schmidt — właśc. nieruchom., pp. 
Stilter, Kozłowski Zawartka, bijasz, Szurek ,— rżemieśl, 
pp. Wiśniewski, Lewenthal, Masło — handel, p. Kwiat 
kowski — lokatorów.

2) lokal na zebrania członków Komitetu ofiarował 
bezpłatnie p, S. Ciesielski ul. browarna Nr. 3, dokąd pro­
simy kierować wszelkie listy.

3) lokal dla zapisywania kwitów' .rejestracji strat, mieś 
cić się będzie w gmachu Straży Ogniowej N0wy-Rynek 
i-sze piętro, w- którym rozpocznie ,swe czynności Komitet 
w sobotę, dnia 31 stycznia r.b. od godziny 10-ej rano 
do godziny 3-ej popoł. codziennie oprócz świąt.

4) na koszta utrzymania biura, ogłoszenia, wyjazd 
delegacji do Warszawy i inne, stosownie do uchwały wie 
cu postanowiono pobierać od sum wystawionych na kwit 
tach rejestr, następujące stawki:

a) od sumy ao 1000 rubli—-zloty l„od tysiąca do 5-u 
tys*. zł. 2, od 5 tvs. do 10 tys.—zł. 3, od 10 tys. do 30 
tysU-zt. o. oa 30 tys. do 60 tys.—zł. 10, i od 60 tys. 
do 100 tys. i jWyżej zł. 20.

5) postanowiono wysłać do wszystkich Klubów Sej­
mowych memorjał, wraz z uchwaloną rezolucją na wiecu 
i ogłosić w miejscowej prasie.

6) w sprawie niezarejestrowanych strat przez wielu 
Jeszcze poszkodowanych, którzy powrócili z Rosji, lub 
którzy jeszcze takowych nie podali, postanowiono zwrocć 
się do odnośnych władz,, o przywrócenie prawa rejestracji, 
o c/e ni zostanie ogłoszono w prasie miejscowej. Komitet 
uprasza tych wszystkich, którzy nie podali jeszcze strat 
swoich, aby sporządzili zestawienie takowych z podaniem 
4-ch nazwisk wiarogodnych światków i piśmiennie ze­
chcieli złożyć w Biurze zapisów Komitetów, gmach Stra­
ży Ogniowej.

Frezydjum Komitetu tworzą: Prezes p. rejent S 
Bzowski, wice-Prezes p. S. Ciesielski, Skarbnik p. R. 
Stilter, Sekretarz p. K. Masło.

KRONIKA
— ZE STOWARZYSZENIA’ KUPCÓW POL*- 

SKICH AV KADISZU.
W Gdańsku odbvwac się będą niedługo 

Gdańskie Targi Międzynarodowe.
Kupiectwo Polskie, zgrupowane w Stowarzy­

szenie Kupców Polskich w Warszawie, otrzym ało 
zaproszenie do współudziału.

Wobec jednak sytuacji, wytworzonej wypad­
kami z dni ostatnich, postanowiło udziału w  Taj­
gach Gdańskich nie brać i b a  (zaproszenie od­
powiedziało odmownie.

Ze stanowiskiem kupców Polskich w War­
szawie solidaryzuje się i Kupiectwo Pplskie (Ka­
lisza i okolicy, widząc w  /odpowiedzi Kolegów 
swych w Warszawie jedyną godną odpowiedź, 
na jaką zasłużyli gdańszczanie.

Bo „dopóki władze gdańskie (tak brzmi od 
powiedź Kupców Warszawskich) przejawiać będą 
nieuznawanie potrzeby gospodarczego współży­
cia między' sferami Polski i G dańską i stosować 
będą melody szkodliwe dla jego rozwoju, ’dopóty 
zorganizowane kupiectwo polskie uważać będzie 
za niemożliwe branie udziału w Gdańskich T a r­
gach Międzynarodowych.

— BAL WIOSEAREK.
Więc to już w  najbliższą sobotę przypada 
Sympatycznych wioślarek naszych m askarada, 
Nie będą maseczki dowcipu żałować,
Aby swych z n a jo m y c h  sprytnie intrygować. ( 
Spiesz do ,.Europy" zabawisz się milo, 4
Wspomnisz później nieraz jak wesoło było.

— ZABAWA TANECZNA’.
Stow. Rżem. Chrześcijańskich w dniu 1 lu­

tego rb ., urządza tylko dla swoich członków i 
ich rodzin Zabawę taneczną. Początek o godz. 
9-ej. Wejście na zabawę 2 zł. •, i

-  SOKOL KRAKOWSKI i II BRYGADA I.EGIO. 
NOW.

W związku z obchodem uczczenia r40-łecia dzia­
łalności Sokoła krakowskiego, odbędzie się w bieżącym 
roku w nasze'm mieście zjazd uczesników II brygady Le- 
gjonów polskich, 'której członkowie w znacznej mierze 
wyszli z szeregów sokolich krakowskiego gniazda, w r. 
1914 w skład II brygady weszły uformowane z sokolich

drużyn polowyclf z całej Małopolski: drugi pułk pod wo­
dzą obecnego gen. Zielińskiego i trzeci pułk pod wódz*
obecnego geni Hallera’, Na czele szwadronu, ułanów, 
utworzonego z członków oddziału konnego Sokoła kr. 
kowskiego, stanął Wąsowicz, który zginął później bohater 
ską śmiercią pod Rokitną. Nad całą li brygadą objął ko. 
mendę gen. Durski. Cały stau formacji wvnosił 1800 lu. 
dzi z czego nie licząc konnego oddziału, weszło w skład . 
2 pułku w charakterze żołnierzy i oficerów, 080 członków 
sokoła krakowskiego. Obecny komendant tutejszego Bo- ' 
koła Kuciński, pełnił wtedy obowiązki (komendanta 2 ba. 
taljonu, Cała ll brygada wyjechała z Krakowa na front 
w Karpaty dnia 30 września J914 roku, biorąc w trzv 
dni potem udział w potyczkach z Rosjanami, Dawni żoł­
nierze i'-oficerowie u brygady pełnia przew ażnie dotąd y  
służbę w wojsku polskim, a pierwotna fomaeja ułanów 
Wąsowicza utworzyła główny trzon obecnego 2 nułku 
szwoleżerów'. 1 egoroczny zjazd uczesników pełnej chwały 
11 brygady Legjonów polskich zapow'iada się nader licz. 
nie, a .weżmą w nim udział m„ in. gen. Haller, gen. Zie­
liński, gen. Szeptycki, oraz cały (szereg wyższych ofice­
rów,

— PRZYJAZD ROBO RO W YCB. "Ł

Min, Spraw Wewn. wydało rozporządzenie Komen 
dantom okręgowym policji państ. aby urzędy policyjne 
na żądanie starostw udzielały biletów, które będą wysta­
wiane przez władze administracyjne poborowym lub człon 
ków ich rodzin na kredytowane przejazdy. Na bilecie ta­
kim będzie zaznaczone czerwonym atramentem „przejazd 
poborowych", j ; : . {.

-  MUNDURY DLA URZĘDNIKÓW.
Jak się dowiadujemy stery rządowe rozpatrują kon. 

kretny projekt wprowadzenia mundurów dla urzędników 
państwowych. Mundury te mają przedew szystkiem otrzy­
mywać urzędnicy administracyjni, województw wschodnich 
Należy zaznaczyć, że stoi toiw związku z uchwałami ostat 
niego zjazdu wojewodów w Warszawie.

— „Ukazał się. Nr. 4 .WIADOMOŚCI LITE­
RACKICH”. Zawiera artykuł Boya-Żeleńskiego 
,.Fani Ilańska-Balzakow a w świetle swojej kores­
pondencji”, wywiad z Antonim Osseudowskim, 
fragmenty z m ających się niebawem  ukazać ksią­
żek Grubi oskiego i Choroioańskicgo, sprawozda­
nia z książek, korespondencję z (Krakowa « „Zmarj 
tw ychw staniu” Claudela w Teatrze im. Słowsfc3 
kiego, przegląd teatralny i kinowy, reprodukcjo 
najwybitniejszych obrazów ostatniego salonu, o* 
raz zwykłe działy Nr. 1 „W iadomości" przynosi 
rozstrzygnięcie 3 konkursu”.- t ^

Liga M orska i R zeczn a  m  o p raw ie  
z a ta r g u  gd ań sk iego .

Liga morska i -rzeczna, stojąc oa straży polskich in* 
teresów na morzu, zajmowała się ba posiedzeniu swej Ra­
dy zatargiem o polskie skrzynki pocztowe w Gdańskią, 
Uważając ten zatarg tylko za jeden etap w ciągłych wy* 
siłkach w, m. Gdańska .do .uszczuplenia naszych praw, 
jakie nam traktat wersalski przyznał, jw Gdańsku, Rada, 
Ligi uchwaliła jednomyślnie następującą rezolucję:

„Zważywszy, że jedyny port u ujścia polskiej Wisły 
musi służyć temu celowi dla którego został przeznaczo. 
uy międzynarodow-emi umowami, Liga morska i rzeczna* 
wzywa rząd, iżby ustawodawcze i całe społeczeństwo, 
aby w walce o słuszne prawa nasze w Gdańsku nie cof­
nęły się przed żadnym środkiem, prowadzącym do celu 
a mianowicie.

1) Aby drogą konsekwentnej i energicznej akcji na 
dyplomatycznym, politycznym i gospodarczym dążyć do 
odzyskania i utrwalenia praw zapewnionych przez trak­
tat wersalski Polsce w Gdańsku, rozpoczynając od wypa 
wiedzenia umowy warszawskiej.

2) Przez przyspieszenie budowy portu |W Gdyni i  
uposażenie go w najnowocześniejsze instalacje.

3) Przez przystąpienie do natychmiastowej budowy 
z pomocą państwa i najszerszych sfer społecznych włas 
nej floty handlowej.

4) Przez pi zyśpieszenie stworzenia silnej floty wojen* 
ne]. &  £ M  i lim  łllli®

B I U L E T Y N
SPOSTRZEŻEŃ METEOROLOGICZNYCH STACH 
. K A L I S Z "  Państwowej Sieci Meteorologicznej 

PRZY SEJMIKU 
ar sialu 9 9  s ty a s n ia  1995 r .  g a d a . 7-a rana

1) Ciśnienie powietrze 759.0 m.m.
2) Kierunek wiatru W
3) Siła wiatru 3 m/s
4) Stan nieba Zachm.
5) Wllgot. bezwzględna 4 .8  m.m.
6) Wllgot. względna 981
7) Temp. powietrza - 1.2
8) Ilość opadów , >,w  ̂ 1.8
9) Najwyt. temp |)o 

10) Najnii. temp. 1 S
-4 .9  
—4*8

• 11 Terno, firunt. na głę-j 4-0V 21 
•bokości 50 cm. 1 g. pp.!
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Niezbędnym v  każdym polskim domu

„b  l  u  s z  C Z“
n ójb ard zic j ulubiona I n a jp o cz y tn ie jsze  
p ism o tygod n iow a  Ilu strow an e  dla k o b ie t
wychodzące regularnie co sobotę i ob ejm u jące  
c a ło k s z ta łt  z a in te r e so w a ń  k ob iety  p o lsk iej.

Obok b o g a te g o  d z ia łu  sp o łe o z n o  - lite ­
r a c k ie g o  bardzo obszernie traktowany d z ia ł p ra-  
k ty o zn y  (tycie kobiece w domu i świecie).

S t a ł e  d o d a t k i  t y g o d n i o w e :
1) cztery strony mód paryskich,
2) arkusz wzorów robót ręcznych naturalne) 

wielkości do kopiowania,
3) tablice krojów.

P ren u m era ta  m ie s ię c z n a  . . . .  z ł .  4 ,8 0  
N um er p o j e d y r t o z y ...........................  „ 1,40

d o  n a b y c i a :  w księgarniach i kioskach. 
Redakcja i Administracja: W arszaw a, K rak ow sk ie  

P rzed m ie& cie  (P lac  Z am kow y) 99.
Konto czekowe P.K.O. Nr. 3700. 259

Zamiast T R A NU S W S fT L S Ł -g
ss,*a JECOROL MAQ,STRAlat wielu A.

Regest M. Z. P. 2H  
L a b o ra to r iu m  c h c m io z n e  A p tek i, W a rsza w a  

M a r s z a łk o w s k a  5 4 , te le fo n  13-19.
Sprzedaż w aptekach i skł. apteczn. W y str z e g a ć  s i ę  n a ś la ­
d o w n ic tw a . UWAGA wszystkie wyroby naszego laboratorjum 
są zaopatrzone w czerwony podpis: „A. Bukowski" i markę 

ochronną: trójkąt ze statywą. 2390

OGŁOSZENIE.
Magistrat m. Kalisza niniejszem podaje do wia- 

pomości, że wydzierżawi od 1 kwietnia 1925 roku 
przedsiębiorstwo asenizacyjne m. Kalisza na nastę­
pujących warunkach:

1) Dzierżawę asenizacji oddaje się na 10 lat.
2) Wywóz fekalji winien odbywać się według 

nowoczesnych wymagań przy zastosowaniu 
specjalnych żelaznych beczkowozów cherm e- 
tycznie zamkniętych i t. d.

3) Tabor asenizacyjny (konie, beczkowozy, obsłu­
gę i t. p.) winien posiadać dzierżawca.

4) Bliższych informacji udziela Dział Gospodarczy, 
gdzie również należy składać oferty do dnia 9 
lutego 1925 roku.

Kalisz, dnia 9 stycznia 1925 r.

133 M A G I S T R A T .

Poszukuję natychm iast

pokoju
umeblowanego

Łaskawe oferty pod 
„Sądownik" przyjmuje adm. 
„Gazety Kaliskiej". 228.

Z gin ęła  k s ią żk a

inwalidzka
wydana przez P.K.U. w Kaliszu 
za liczbą 88 na imię Wacława 
Tomaszewskiego, rocznik 1894.

221

Inteligentna
panna

poszukuje kondycji do sta r­
szych dzieci.

Oferty do „Gazety Kaliskiej* 
składać pod „Łodzianka". 222

Zginął paszport
wydany przez m agistrat m. 
Kalisza na imię Zandberg 
Mordka, oraz książka woj­
skowa wydana przez P.K.U. 
w Kaliszu, na takież imię. 
Rocznik 1887. 246

K a ż d a  P a n i
daje czyścić i farbować 

wszelką odzież w
FARB1ARNI PAROWEJ — 

PRALNI CHEMICZNEJ

„BARWA"
W łaśc. S. Kałamajski,
Zlecenia przyjmuje filja 

fabryczna:
O strów  — R ynek 29 .

128

0
najszybciej i najtaniej 
czyści i farbuje odzież?

„BARWA"
Właśc. S. Kałamajski, 

FARBIARN1A PAROWA — 
PRALNIA CHEMICZNA.

Zlecenia przyjmuje filja 
fabryczna:

O strów  — R ynek 29 .
129

G D Z I E
zanieść splamioną odzież? 

Do
FARBIARNI PAROWEJ — 

PRALNI CHEMICZNEJ

„ B A R W A “
Właśc. S. Kałamajski,

która czyści szybko, 
d o b r z e  i t a n i o .  

Zlecenia przyjmuje filja 
fabryczna:

O strów  — Rynek 29 .
130

U d z i e l a m  w® 
w  L E K C J I
języka francuskiego.

Ceny n isk ie .
Kościuszki 3, m. 5, 

od 3 — 7. 261

ROZPOCZYNAMY
naukę tkactwa, kilimów wzo­
rzystych i gobelinowych, samo­
działów oraz haftów koloro­
wych i białych od dń. 3 lutego.

Zapisy na pierwszy kom­
plet przyjmujemy do 7 lutego.

W. A. P io tr o w sc y ,
Kalisz, Al. Józefiny 23.

262

” l ó d ź
Dr. med.

A. MAZUR
Choroby uszu, nosa i gardła, wa­
dy głosu i wymowy (jąkanie etc.) 
N a ru to w icza  (Dzielna) 44. 
Tel. 22-44. Przyjmuje od 4-6.

265

Do wynajęcia

s k l e p
od zaraz w dobrym punkcie 
handlowym przy ul. Maj­
kowskiej 10. Wiadomość na 
miejscu. 249

W dniu 20 stycznia r. b. 
wieczorem, w drodze na kolej 
bądź też na stacji, zgubiono 
małą paczkę. w szarem opa­
kowaniu, zawierająca świadec­
twa szkolne i inne dokumenty 
na imię Józefa Garbowskiego, 
łaskawy znalazca zechce zwró­
cić do Banku Ziemiańskiego, 
Stary Rynek 23 na ręce p. 
Aleksandra Wronowskiego, za 
wynagrodzeniem. 244

Zginął paszport
wydany przez m agistrat m. 
Kalisza oraz karta zwol­
nienia z wojska w y d a n a  
przez PKU. w Kaliszu na 
imię Józefa Skrzypińskiego 
rocznik 1902. 224.

Zginęła ksiąlka wojskowa
wydana przez P. K. U. w 
Kaliszu na imię Michała 
Gregorskiego, rocznik 1898

248

Zginęła karta iwolnłenia
wydana w Turku, na im ię 
Zelika Chwatta, rocz. 1903.

260

Udzielam lekcji
niemieckiego. 
b u c h a l t e r i i

oraz
k o resp o n d en c ji handlo­
w e j odzielnie i w kompletach, 

na dogodnych warunkach. 
Wiadom.: w Redakcji „Gazety 
Kaliskiej". 238

Do wynajęcia
w śródmieściu 6-cio pokojowe 
kamfortowe mi eszkani e  oraz 
różne pomieszczenia odpowied­
nie na przedsiębiorstwa han­
dlowe i przemysłowe. Kantor 
Fraenkla, Józefiny 21. Tamże

do  s p r z e d a n i a

 ̂ BtDfi „Kasety KalUkJej", Bleja iW tn y  ~  R edsktoi K. EAlSwfftE

2 motory: 1) 6-7 konny Deutz 
na naftę lub gaz, 2) 2-konny 
Reuz na gaz. 247

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 
Józef Motylewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy 
Wrocławskiej Ne 35 ogłasza, że w dniu 6 lutego 1925 
roku od godziny 10-ej z rana w Kaliszu przy ul. Maj­
kowskiej pod NS 6, odbędzie się sprzedaż przez licy­
tację ruchomości, a mianowicie: 3 wagony żelaza, 
mebli, 40 worków mąki, 250 ctr. otrąb etc., należących 

I do Louis Klingera ocenionych na 2.699 zł., na zaspo­
kojenie pretensji Abrama Lachmana. Na zasadzie art. 
1070 U. P. C. licytacja może być rozpoczętą niżej 
szacunku.

Kalisz, dnia 19 stycznia 1925 r.
266 Komornik Sądowy J. MOTYLEWSKI.

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 
Józef Motylewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy 
Wrocławskiej JSIe 35 ogłasza, że w dniu 9 lutego 
1925 roku od godziny 10-ej z rana w Kaliszu przy 
ul. Kanonickiej pod «Nfc 3, odbędzie się sprzedaż przez 
licytację ruchomości, a mianowicie: Szafa do garde­
roby m ahoniowa z lustrem , dwa stoliki nocne m aho­
niowe, obraz duży gobelinowy i toaleta z 3 lustram i 
mahoniowa, należących do Izaaka Jakubowicza oce­
nionych na 650 zł., na zaspokojenie pretensji B anka 
Budowlanego Oddz. w Kaliszu.

Kalisz, dnia 12/1 1925 r.

267 Komornik J. MOTYLEWSKI.

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 
Józef Motylewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy 
Wrocławskiej M  35 ogłasza, że w dniu 3 lutego 1925 
roku od godziny 10-ej z rana w Kaliszu przy ulicy 
Grodzkiej pod N° 7, odbędzie się sprzedaż przez licy­
tację ruchomości, a mianowicie: pianina, fortepianu, 
kredensu etc., należących do Józefa Kielera, ocenio­
nych na 3440 zł., na zaspokojenie pretensji Banku 
dla Handlu i Przem ysłu Oddz. w Kaliszu.

Kalisz, dnia 9 stycznia 1925 r.
268 Komornik Sądowy J. MOTYLEWSKI.

Składajcie ofiary
oa inwalidów wojennych

N M m c i  — „Gazeta KHNKg" Bgół, ■ fl*r,


